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W i a d o m o ś c i  k  r a i o t  e.

Ze 'Lwowa.'*— C. K. Rząd kraiow.y Gabcyy- 
ski -wydał dnia 26. z. m. Października okólnik 
tey -.'s ow y: ż e  najwyższym  wyrokiem Kance- 
laryi nadworney z dnia a5. W rześnia i .  b. po­
nawia sic przepis Patentu z dnia l\. Stycznia 
iSi-2go, monetę miedziana regu lu iącego , w 
skutku którego l  k Kassy rządow e, iako też i 
prywatne osoby, obowiązane eą w Wypłatach' 
dziejących się w  W alu cie W iedeńsliiey, takie 
ły lk o  kfsoty p rzejm ow ać, k tóre J e d n  ? g e Z ł e -  
t e g o  R e ń s k i e g o  m e  d o c h o d z ą .

Dla lepsz go uposażania szkoły grnmwey 
W S ę d z i s z o w i e ,  w- Pyr k u lR ze szo w sk im , u- 
Czyniono ofiary n. stepuiące Gmina Chrześci­
jańska pom nożyła teraźniej szą składkę jv  1 ą

' ro- znycli 3o Z R . o drugie 3 o ZR . w  W . W .* 
«lbie.u ąG N auczycielow i swoiego czasu w ypła­
cać rocznie po 3o Z R . w irjone ie konw encyy- 
ncy. —  Gmina Żydowska ofiarowała roczn ie  
po 36 Z R  W . W . , a sw oiego czasu pd 18 ZR 
w  monecie kónweneyyney. —— JX. P  u ban A r­
ciszew ski zapew nił teraźniejszem u Nauczycie-- 
łow i roczny dodatek ') Z R . 3o Krayc, vv fflO- 
ilccie  kónweneyyney —W ł)  omi n i rai <• y R ep ie - 
zentant. JP. May. kro  wica wyznaczy ł  Nnuczysie- 
low i na leraźnieyszy rok szkoJny 20-ZR . w  W .. 
W. , któro to piękne czyny Rząd Kraiowj n: - 
nieyszem  do wiadomości publicznej7 podaie.

Ponieważ P . Adain Hrabia E a w o r o w s k f i  
ow yrli chorych na oczy . którzy  co rok kosz­
tem Skarbu najw yższego w różnych, okoiicacb 
G a l i c y  i um ieszczani, żywieni fi p rzez ustano­
wionego tym końcem Okulistę P. Cl i ladieka-  
leczen i bywaią,- terażnieys*ego roku tf K o p  
c z y ń c a c l i , - w  Cyrkule CzortKowsliim-,. nie ji~- 
ko własnym kosztem Umieszczał i ży w ił,-  ale 
t  2 i naywiełfszą czułość o pomyślność tych 
chorych udowodnił'; "przeto C. K. R z ą d k ra io — 
w y kazał onemuż w dz ęczność swotą za ten 
czyn piękny i bezinteressowny, p rzez. Urz^d 
C yrku łow y Czortkow ski oświadczyć..

Z  Wkdn, n dnia i 3 - lAstopada. —  u Nie­
d zie lę , iako v  dniu szczęśliw ego- ślubu NN. 
Cesarstw a Icbmcść , dane były  w e wsz) stuich 
teatrach 1 bezpłatne’ widowiska. W  E«n‘edzi«*

łe k  byli NN. Cesarstw o łehiność w  teatrze zarar-* 
kowyin. Gdy weszli do loży sw oiej, powitano* 
ich okrzykami serdeczney ra d o ści; takąż ra— 
dość w ynurzyła P ub liczn ość, gdy przed roz-' 
poczęciem  sztuki deklamowali naycelnieysi ak«- 
torow ie w iersz stosowny do tey uroczystości,, 
napisany p rzez sławnego .?oetę P . W e i s s e r a , ,  
pod tytułem : D z i e ń ’d z . “ s i a t y  L i s t o p a d a  

W  zoray raczyli NN. Cesarstwo Jchmość- 
z  R odzirą  sw łią  bydź na okazałym balu, kló-- 
ry dał dla nich w pałacu X ięcia Auerspergat 
W . T o se ł Bawarski p rzy 'D w orze Austryackiriio.

W i a d o m o ś ć  z a g r a n i c z n e .
*

W»elHa Brytanii? i Irlandya.

Dhia sS. Października obchodzono w L o ts»  
d y n i e  uroczyście 56tą rocznicę wstąpienia na* 
tron-K róla A n g i e l s k i e g o  ; ma on Jat 70. W  
lecie r.. 181/jgo- miewiał iesżcze- światłe chw ile,, 
w  których' go Królowa odwiedzała. W szed ł­
szy pew nego1 razu d c  iegO" pokoiu zastała gb 
śpiewającego psalm przy przegryw aniu ną atfit 
Skończywszy śpiewanie ukląkł- i modlił-się g ło ­
śno- za Królow e , Rodzinę swóią ii N a ró d , a; 
skończył modlitwę błaganiem  B o g a , aby uchy­
l i ł  od niego-tak w ielk ie  nieszczęście, lub przy— 
nay-mniey doda. mu siły do znosrenia ortegoź.. 
W  teni mieyscu zalał się ł z a m i a  rozum  gen 
znowu opuścił.

L ord  E x m o u t h  znajdow ał, s ię 'w e d łu g ; 
ostatnich wiadomości w kąpielach Ć b e l t e n - -  
h a m u j ;  gdy tamże w jeżdżał, w yp rzągł lud Ło­
nie z poiazdn , i- zaciągnął go p rzy  p rzeg ry­
waniu, muzyki do oberży

Część Gabinetu Angielski ‘go zebrała s.e 
była  dla słuchania oskarżenie .tilku-oscb s któ— 
re' prz-estąpiłł zakaz han ulu niewolnikami. W y ­
słuchano--kilkunastu: maytkow-, których-' w- t ern 
ńa świadków wezw ano,.

Dnia 2./;. Października spadły znow u’-fun­
dusze. na g ie łd zie  L  o n d y ń akt e y  j. podzielone 
są. domysły z tego powodu.- Nick to rży sądzą ,, 
że stan niesnokoy ny w  którym .się K> ay, znay— 
dnie ,. tudzież oświadczenie iednego Hrabstwa 
żo n i *  m 3. z  cz>egp p o d a t k ó w -  z a p ł a ć i ć ’,-
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;-są tego przyczyną. KorS we*ł<m *a granice 
-wydawanych (który doszedł do niesłychanej wy­
sokości i zaw sze icszcze  wyscikn stoi) spadł 
.znakomicie. Przypisuią to bliskiemu dowozo­
wi zboża ze stałego ładu.

•Gazety Londyńskie K t t r y e r  i T i m e s  to- 
:czą żyw y spor z sobą, czyli uśm iercenie. nie- 
-spokoiów w M e r.th y r  pozbaw iło ludzi ^ ycia; 
że  ie uśm ierzono, iest rzeczą  pewną. ''e s z -  
ci.e sys.temątyczne burzenie machin w  N o t-  
t i n g b  a mi  e zasługuie na największą ujragę 
Rządu. O d czasu , iak ustało prawo, sbazuiące 
p rzez ciąg iednego roku  na sm ierc burzycieli 
machin , nie lekaią się sprawcy niespokoiów 
żadney inney kary , gdyż nią może bydź tylko 
w yw iezienie da N .o w ey  * H o l l a n d y i ,  które 
dla nieb częstokroć iest miłe.

D nia 22. Października w ieczorem , b y ł ro ­
zruch  w H e k i n g t o n i e ;  mnóstwo kobiet 1 
d -ieci zebrało się we ws i ,  chodziło po niey 
Łiiąc w k o c io łk i, w rzeszcza ło  strasznie przed  
domami dwóch m łynarzy, powybiiało im okna 
i  t. d . , i rozeszło ' sie o godz. ętey z  postano­
wieniem zrobienia tegoż znowu następującego 
w ieczora. Szczęściem  wyrobiono rozkaz na 
uw iezienie h e rsztó w , a tak porządek znowu 
przyw rócon o. Pom iędzy lęrca, osobam i,.któ­
re  za ten rozruch do Sądu pociągnb 110, uzna­
no winnemi 9, a miedzy temi 3 kobiety.

W  C o l . c h e s  t o  m e  uwięziono 6 lu d z i, 
którzy  zb urzyli machinę do młócenia.

Że I r i a n  dy  a ie,st teraz epokoy nieysza, 
iak dairnioy, wnosić można z tego , iż Rząd 
cofnął rozkaz zw ołania tam w tyin roku milicyi.

W  D u b l i  ni e  uł ży ło  kilka parafii dobi­
tną protestacyę do Rządu, w którey zmnieyszc- 
nie podatków., oszczędność w wydatkach kraio- 
w ych , zm n iejszenie wcyska e t c . , za iedyne 
środki uratowania wysp Angielskich ' w ysta­
wiała.

Z e  S z k o c y i  wynosi się w ielu dzierżaw ­
ców  do P r z y  l ą d  k u  d o b r e y  n a d z i e i .

W iadom o iest, źe  mnogie r.iedoslatecztio- 
ic i  i w ady P o l i c y i  L o n d y ń s k i e y ,  sk łoniły  
w  ciągu ostatniego posiedzenia Izbę niższą 
Parlam entu do utworzenia W ydziału , który­
by w ty in , dla spokoyuości i  bezpieczeństw a 
L o n d y n u  tak ważnym przedm iocie, zasiąg;,ł 
w szystkich potrzebnych w iadom ości, i w tey. 
m ierze zd ał sprawę. Ten W ydział badał pięć­
dziesiąt i  cztery  osób, będących w powszech­
ności mniey lub w ięcey w  związku z Folicyą ; 
wyznania onychże zapełniaią blisko 400-' stron­
nic arkuszowych drobnym  drukiem. Sam, ra­

port ułożony iest bardzo Iakonfczn 'e , i brzm i,
iak nastepuie : „W y  dział p rzez W as mianowa- 
„ n y , otrzym ał zńacżney długości obiaśnieni* 
„o  P o licy i w mieście stołeuzneni, których ko- 
„p iię  do raportow niniejszych załącza. A toli nie 
,,sądzi ón bynaymniey, aby ten przedm iot miał 
„ iu ż  bydź zupełnie w y c z e r p a n y m p o c h le b ia  
,,sobie W y d z ia ł, że  na naypierwszfem posie- 
„dzeniuP arlam en tu  otrzyma pozw olenie do dal­
s z e g o  ciągnienia pracy swoiey, i nie w ątpi, że  
„skutek iego obiaśnienia się w tey rzeczy nadarzy 
„m a sposobność podtmia Izbie ścoirkow, których 
„p rzyięcie  m ogłoby bydź niepospolicie korzy- 
„stnem  dla Publiczności “ • Z e zbioru ‘pow yż­
szych  ośw iadczeń, których Cżytanie dla mno­
gich  pow tarzać nm jśł m orduie, chcem y tu 
tylko niektóre interessuiące data umieścić , z  
których można sabie uczynić w yobrażenie o  
dotychczcsnym stanie P o l i . c y i  w stołecznem  
m ieście Państwa Angielskiego. A toli należy 
w .ed żiec, stc tn pod imieniem P o l i c y i  rozu­
mianą bydź ma iedynie i szczególnie owa część 
oneyże, którą mniemał ie d en P rezes parlamen- 
tow y w  P a  r y ż u , gdy na długa p rzen u w ę ie­
dnego P oruczn ika P olicyi tylko te słow a 
„ C la r - t e ,  P r o p r e t e ,  S u r e t ć “ (iaśność, czy­
stość , bezp ieczeń stw o) odp ow ied ział; a w  
naywłaściwszem  znaczeniu mowa tu iest tylko 
o ostatoiey z tych trzech  gałęzi , to (est O 
P o l i c y i  b e z p i e c z e ń s t w a .
'  Nade wszystko potrzeba w iedzieć, że pr^ed 

laty L o n d y n  całkiem  b y ł oddzielnym od 
' W e s t  mi n  s t e r u ;  dopiero późiuey, j r z y  cią­
gle w zrastaiącey ludności, przestrzeń m iedzy 
obiema miastami zabudowano domami, tak ,- i i  
tera:- są- p o łą czo n e , i wspólnem nazwiskiem  
L o  r,d y n u  óbręte. Pomimo tego jednakże tak 
C i t y  (stare .miasto L o n d y n ) ,  ako też miasto 
W  es tu; in  s te  r z .-trzy maty sń oie  w ła-ne przy­
w ileje , swóy osobny kształt Administracyi , 
swoie w ła ne Zw ierzchności i zw yćzaie. Juryss- 
dykeya l.orda M ajera (Prezydenta miasta) ro z­
ciąga się tylko nad starem mias'em C i t y ,  k ó- 
re  ani trz e c ie j czegci L o n d y n u  m e wynosi. 
O bręb Czynu ści W ład z W estm insterskien, iest 
Ograniczony w obwodzie tegoż miasta , a owa 
część L o n r l j n n ,  lilóra ani do C i t y ,  ani d» 
W c s t r a i n s t e r u  nie należyr, zostaie pod Ad­
m inistracja Hrabstwa M i d d 1 e s e xu.

Sądów policyynjfrb w L o n d y n i e  li za ie- 
denaście, « których dwa należą do City,-, ieden 
ma sobie zleconą Policyę nad T a m i z ą ,  a ośm 
znayduią sie w e W e s  t u  i n s t  e r  z e i M i d d l e -  
s e x i e .  Sądy polieyyne w C i t y  shładaią s ę z 
M ajora i Alderm ów (starszych), reszta zaś, z e  
trzech  osób, które mogąc działać kążdaz osubns*



Szielęt «a przem iany tmedzr sobą zatrudnienia. 
Sady Poiicyi są nawzaiem  niezaw isłe od siebie, 
znoszą się z sobą tylko w przypadkach nad­
zw yczajnych , i tylko raz w miesiąc pow-nny 
zd wać ogólną sprawę Sekretarzow i Stanu. 
W yd zia ł Izby niższey zdai.e się c z u ć , że  przyr- 
sswuićiey b y łob y, gdyby ustanowiono i i i ó r ó  
c e n t r a l n e ,  którem uby powszechna zarząd 
P . licyi W całey  st licy oddano j ale U rzędnicy 
Puli. yi niepodległość swoią kochaiący, zdaią 
się bydź zdania innego. Każdy z osobna P rz e ­
łożon y tych rozm aitych Sądów pnlicyynyeh, nie 
ma zg  ła żadnego zw ierzchnictw a nad Urzę­
dnikami podrzędnymi drugich W ład z p o licy j­
nych , którzy będąc dalekimi od wzajem nego 
dawania sobie pom oty ,s usiłuią owszem ku 
Baywiększey szkodzie Publiczności , p rze z  za­
zdrość szkodzić sobie nawzaiem. Ci podrzędni 
Urzędnicy Poiicyi składaią się z ośmiu do dzie­
sięciu  słó g  p o licy jn ych , i z sześćdziesięciu do 
sta stróżów  zw anych p a t r o l e s ,  których po­
winnością iest czuw ać w nocy nad bezpieczeń­
stwem publicznem , rozkazy aresztowania w yko­
n yw ać, ulice z halabardo w i w łóczęgów  oczy­
s z c z a ć , i t. p.

O prócz tycli iedenastu W ład z policyjnych, 
ma ieszcze każda Parafiin, w miarę okręgu swo- 
iego, mniey lub w ięcey swoich własnych O ffi- 
cyalistow polieyynych L iczą  ich niemal trzech 
pa soo d om ów ; nazywaią się oni W a c h t -  
m am i, czyli stróżami , i są to po n a jw ięk szej 
części ludzie bardzo starzy. Powinnoś* ich 
trw a od zapadaiącey nocy aż do następującego 
poranku. Maią w ielkie p łaszcze  i noszą laskę, 
latarnię i rzegotkę , za  k tó re j pomocą W przy­
padku p o trzei-y , tow arzyszów  swoich n a - p o ­
moc wzywaią. Każdy z nich powinien co pół 
godziny obchodzić do koła i w yw oływ ać go­
dzinę ; resztę  zaś czasu trawią w budce pew ­
nego rodzaiu. , W szystkie te urządzenia zdaią 
się właśnie w  sam raz dla w iekszey wygody 
złodziei .w bydź wymyślone. P rze z  błysk  la­
tarni widzą oni^z daleka stróża, a usłyszawszy 
raz w ywołanie godziny, wiedza iuz, że na t e j­
że  ulicy przed  upłynieniem pólow y godziny 
stróż nie pokaże się.. Ci Stróże maia z resztą 
też same obowiązki, co i słudzy policyjni; po­
winni aresztować w łóczęgów , próżniaków  i ro­
zw iązłe kobiety, ieźeli są yiianemi, albo hałasy 
robią i niespoltoią sąsiedztwo ( c o  się często 
wydarza). L iczba nierządnic w L o n d y n i e  
test bez porównania większa , aniżeli w innych 
stołecznych miasUch E u rop ejsk ich  , a z  regu­
larnością obyczaiów swoich łączą one dwa nie 
ntniey chwalebne p rzy  m ioty, mianowicie z ło ­
d ziejstw o i  piiańitwo. Wiemasa w L o n d y n i e
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żadrei ni. ;y , gdzJeby ich  n‘e sp otkano, i kort- 
nadejdzie w ie c z ó r , a częstokroć i wpośród 
dnia iasuego ; lecz w  okolicach teatrów  i  W 
pew nych stanow iskach, do których szczegó l­
n iejszego  przywiązania n a b ra ły , znayduią się 
gromadami., i same prćiwie tylko , napełniaią 
uiice- Jeżeli ich biorą do aresztu , bywaią k.-.ra- 
ne osmiodniowetn w ięzieniem , poczem  w tygo­
dniu następuiąi-ym haniebne . rzem iosło swoie 
znowu zaczynaia.

Osoby, przez W achtm ów (stróżów ) aresz­
tow an e, przepędzaią noc na odwacllu (wrtch- 
house); nazaiutrz rano prowadzą ie do n&y: liż 
szergc Sądu policyjnego , gdzie wysłuchane , i 
albo na wolność w ypuszczan e, albo do wiezie­
nia na dni k.lka, lub na tak d łu gi czas odda­
wane bywaią, póki nie staną przed Sądem P rzy­
sięgłych. K aylirznieysze aresztowania zd rzaią 
się w  nocy z Soboty na Niedzielę , gdyż wtsn- 
czas rzem ieślnicy biorą zapłatę sw oią; a że je­
dyna ich uciechą iest trunek, w ięc na niczent 
im tak nie za leży, iak żeby część ■ przychodu 
swoi ego jzm araofrawic w szyrkowninch', gdziu 
potem w  piianstwie oddaią się rozw  ązłościoin, 
za które aresztowani bywa:ą , i wtedy zazw y- 
cżay aż do Poniedziałku ran o, na odw achuzo-
staia.1

Tw ierdzą , że bardzo w ielu z tych stró­
żów  źle pełni p winuoś i swoią ; że przy inuią 
pieniądze od ty c li , których aresztować powin­
n i , co się zw ykło  nazywać l i u s h - r a o n e y ,  
czyli Uubanem, i żc za sklanke genew ru, która 
irn iaka nierządnica zap a c i, na iev p stępki 
oko przymruż--ą. To zdaie się "  eerp pewną, 
że z a z d r o ś ć  między tymi w a c h i  m a m i
(stróżam i) a sługami P olicy ’ (pa I m l ' a m i )  pa- 
nuiąca , yi naywyższym stopniu szkodliwą iest 
służbie. ,

W ielką część złodziei w L  o n d y n I c sklada- 
ia dzieci, które zaraz w pierwszych l a t a r ń  do tego 
rzem iosła sposobią.- Nadzwycza na ich nito.lość 
ochraria ie od kary śm ierci, iuką w A n g l i i  
w  kdku przypadkajjjj na kradzież w.^na zon c. 
Zamykają ie tylko na czas nieiaki do więzienia; 
a że  od doskonałych rabusiów nie są oddzielone, 
przeto  nabywam w wiezieniu nowych nauk W 
zło d zie jstw ie  , z których piln-e k o rzysta ją , 
sre ro  tylko znowu na wolność wychodzą.

■ P łaca  wszystkich niższych U rzędn'kow  P o - 
licj i , w miarę drożyzny w L  o n d y n i e par.u- 
iącey , iest dosyć licha. Sługa P o lic ji bierze 
na tydzień iedną gwinee 7 P a t r o l  i W  a t ch -  
m a n  maią po p ółtrzecia  szylłbiga ; lec z  maią 
leszcze  pewne inne-obryw ki, k l ć i e  ich służbę 
czynią intratniersza. Jeżeli iest ituw a o iako
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wey gnaczney k rad zieży , okradziony obiecuie 
K i grudę tem u, który złodzieia w yśled zi; to 
■weszło tak w zw yc za y , ż e  bez tego przy smacz­
ku rzadk  b y  kiedy kradzież odkrytą została. 
Idzie się do iednego ze  sług P o lic y i, i p rz y ­
rzek a  się mu znaczna k w o ta , ieżeli schwyta 
złodziera , a mała n agrod a, l  ,żcli mu się’ nie 
uda. Skutek tego ma bydź ten, że  t i ,  którzy  
w innego aresztow ać powinni , w bezczynności 
zostaią;, ieżeli przedm iot m e iest dosyć znacz­
nym , aby ich osobisty interes podsycał.-

W e d łu g  praw  Angielskich , ustanowiona 
iest nagroda /jo- funt. szterl. ('400 Z Il.) za p rze­
konanie każdey os-by o zbrodnię gardłową ob- 
■Wir.ioney j  lecz  p iyin iro  nastąpić skazanie na 
śm ie rć ; ieżeli osoba oskarżona uwalnia się , 
tedy się nie daie nagroda , z  kąd wielu zw .-  
Ł ło  ią słusznie nazywać k r w a w ą  z a p ł a t ą  
(b 1 O d d m o n e y). T a  nagroda byw'a w edług 
uznania Sędziów  dzieloną miedzy oskarżyciela, 
św iadków  i Urzędnika P o lic y i, który zło czyń ­
cę  aresztow ał. O statn i, w  wielu przypadkach 
iest świadk em potrzebnym  , lecz  skutek tego 
talii ,. że  P rzysięgli maią zaw sze iakowhś wąt­
pliw ość o rzetelności wyznania człow ieka , któ­
re g o  pensya bardzo iest szczupłą , i k lóry  los 
sw óy tem tylko poprawie m o że , gdy s,ę przy- 
czyu ia  do skazywania luezi na- śmierć* W yrok 
śm ierci ,  wydany na człow ieka iakiego za kra­
dzież, z włamaniem się lub gwałtem  publicznym  
połączoną , pociąga za- sobą ieszcze inną na­
gro d ę , którą  nazywała rewersem  T y  b u r  n o ­
w y m  (  T y b u r n .  - T i e k e t )  ; len m oże bydź 

s p r z e d a n y m ,  i  uwalnia właściciela onegoż 
<9<ł podatkow w  P arafii, w  którey występek b y ł 
ptjpełniony. T okow e rew ersa bywaią sprzeda­
w ane po i 5'- do z 5 funt’., szterl. Z ły  skutek 
tych nagród, iest ten , że  one,, w edług, zdania 
wielu: z w ysłuchanych świadków, daią- Urzedni- 
łusm Policyi. powód da niedbalstwa w  śledze­
niu- owych występkó w ,. za których- odkrycie- 
żadna nagroda; wyznaczoną nie iest.. Zamiast 
aresztowania małego- złodziera,- czekaią raezey,. 
aż większą zbrodnie- popełń'. „ O w o c  ieszcze 
„n ic  dosyć ie s t  doyrzały. (rrrowią onij 5; ieszcze 
„ n ie  waży c z  t e r d z i e  s l  u f  ii n to  w ;  nawet, nie 

- „w a rto  m o zo ły , aby go.aresztow ać.“  PSaysmu-- 
tnieyszem  w ca łe y  ‘ lb licz n o śii test to , że sie 
Sinayduią U rzędnicy Policyi-. tak niesłychanej^ 
aiegodziw ośi i , iż  nieszczęśliwych uwodzą, do- 
z ln o d n i, w  nadziei aresztowania ich: potem-y 
przyczynienia-się do-skazania ic,h: na śmierć., 
ii pozyskania tym- sposobem; krwawey. zapłaty,. 
T rz e ć  li takich, z ło  zyńcow- (11 . r o c k a ,  P e l h a - -  
BRti i  P w w -eiai)^  dopiero niedawno na, śm ierć 

ponieważ; biednycin Irlandczyków  J}

b ez zarobku będ ących , uw iedli do fałszow ania 
monety.

Kilkunastu U rzędników zw ierzcn niczyćh  i 
p olicyyn ych , żąda w  oświadczeniach sw oich 
odmiany ustawy w zględem  nagi od za od­
krycie pewnych występków. Słusznie oni pra- 
gną takiego wyznaczenia p e n sji dla podrzęd­
nych officyalistow , aby ci m ieli dosiateczue 
środki do utrzymania się , tudzież aby to z ba­
lio na Zw ierzchność, iak w  nadzwyczaynych 
zdarzeniach ma wynagradzać gorliw ość i  po­
stępki O w y c h  , którzy ares;tuiąc obw inionego, 
powinności swóiey nie mniey dopelniaią , czyli 
ten uwolnionym, lub też  ó  w ystępek przekona­
nym zostaie.

C Dokończenie nastąpi. )
W ed łu g  doniesień gazet Angielskich, Ad- 

miralicya L o n d y ń s k a  roztrząsała now j’ w y­
nalazek P . C e n g r  e v e ,-k tó re g o  szczegó ły  ńic 
są iednak ieszcze wiadomemi. A nglicy są do­
tąd iedynym Narodem , k lóry  w prow adził raco 
K ongrew skie , ów praw dziw y surrogat zaginio­
nego ognia G re ck ie g o , a nowy ten wynalazek 
może się ieszcze w iecey zbliży do niego. An­
glicy , ialt wiadomo , między wszystkiemi Na­
rodami Europeyskiem i, naypierwsi taltźe w  woy- 
nio dział używali. W  bitw ie pod C r e c y  (w  
roku iSąb) tą nową bronią pobili Francuzów , 
którym  ona wprawdzie nieznajomą nie była , 
le cz  którey tyiko p rzez sumienność używać 
nie chcieli. T ak też podobnie' A nglik  ( R o g e r  
B a c o n )  pedał w  połow ie wieku trzynastego- 
naypierw szą wiadom ość o proch u  do sirzelanią,. 
którćgo  wynalezienie niesłusznie p<zypisuią 
m nichowi Nieroieekiemn, B  e r  to Id o  w i S z w a r ­
c o w i ,  co ż y ł ' o  sto lat pożniey., Atoli ten 
wynalazek podobno iest dziełem  A rabów  , na. 
który  musieli przyyśdź p rzy  dociekanie taie- 
mniey. ognia G re c k ie g o , onymż.e tak bardzo 
szkodliw ego., ( W  C h i n a c h  z  resztą , iak wia­
dom o,, proch do- strzelania1 iuż bardzo dawno 
iest w używaniu. )

Uczyniono to spestrzeżenie , że marynar­
ka Angielska , która w  r< ku i582giui na wszyst­
kich sw rich  flotach i, okrętach, n ie w ięcey, iak 
1-4,200 maytliów. l ic z y ła , teraz ich ma przeszłoi
rOOjOOO,'

F r a n.: c y  a.

Jakich środków chwytaią się ultrarr.jałiścL 
końcem znienawidzenia M inistrów u  L ud u , o- 
iiazuie się to z  rozszerzonej’ teraz między. Pu­
blicznością potwarzy : .ż e  M inistrowie byli samit 
sprawcami spisku- p a t T . y o t ó w ,  r  « 8 i 6 g O j ,  
że:- sami; dalb de. niego, pow ód , ap elem  go ; odr



> ab7 zrobić sit Ważnymi i odury-ye K róla 
ezpieczeństw em t którego nie było. Ł atw o- 

erni Irdz e zdała tle mieć chęć w ierze- 
trorba tey w e ś t i ,  ponieważ żaden ze  spi- 

p r-ed  Sadetn zeznać nie móg ł ,  kio 
k fśćiwie b y ł twórca ich planu , i ponieważ w  
^dym w zględzie bardzo, nieznaczą ymi byli,, 

J Wocli sami powziąć myśl takiego spisku.
, O fficer cid ar ty lei y> M o n i e r ,  który (iak 

‘““ donieśliśmy) u łożył b ł  plan" zdobycia V i n -  
e° n e s ,  i pr.ip. nował  W nim zatrucie studni* 
J ̂ ie rd z y , wysawił w  chwili,-gdy go stracić 

Jłlo, taiem nice, które zdaią się by-''ż ważoe- 
. > g d .ź  spełnienie w yroku śm ierci i ego o d- 

i.ec2‘*no.- W s k u tftu  zeznań lego-uw ięziono-1 
" tnaście osób , między które m i, iak zapew - 
. ll;}> znaydovrać się ma także Jenerał F a j o l ,  
w M arszałka O u - d i n o t a ,  o którym te ż  ća- 
“,cy g i s z o n o , że uwikłanym b y ł w spisek 
.ti y o t ó w  r.  i B i b g o .  W iadom o, że Jene- 

ten s łu ż ił  znowu w  wnysku po- ostatnim 
" ocie B o n a p a r t e m u  do F r a n c y i ,  i że 
,łfcga powodu chc ano- go um ieścić na tfsta- 
by liście' proskrybowanych.- Jednakże, za 
v'.vi eniem się teścia sw oiego , Otrzymał prze­
cen ie  i żył od tego czasu w P  a r  y ż u.- 

W  L u g d u n i e  uwięziono -iedaw no Puł- 
.,'yoika A l : x a  we wsi ie g o , a to , iak sadza,. 
1/0 w skutku odkryciow  W- o n i e r a

Zjedlioczope Niderlandy

Panna P i c h e g r u ,  córka zm arłego Jene- 
'■* tegoż nazw iska, przeieżdzała p rz e z ’ B ru -  
!Uię  do An g l i i - ,  gdzie zamyśla:- podać do 
UW  m ow ę, któ^ą miał- na grobie iey oyca 
W  z  byłych-Adjutantów  iego. B o n a p a r t e  
pł- ią po pow rocie swoim i E l b y  osadzić 
v ;ęz‘eniu, gdzie voo dni siedziała i dopiero 
' bitwie pod W a t t e r l ó o  oswobodzona zo- 

a;- O trzym ała ona list od K róla N id  e r- 
, nd z k i e g o ,  c którym  m ów i z wielkim sza-- 

"'era i w dzięcznością.
T ryb u n ał kessacyyny w  l i e o d y u m  po- 

^^dzDr. po trzech dniow ych rospraw ach wy- 
. aPpek. cyynego'Sądu  B ruxelśkiego,- skazu— 
■y wydawcę*' gazety tam eczneyc; M e r k u r y  

' t ^ a i a c y ,  za nieprzyzwoite:, przeciw ko ob- ̂ - ę « y ) z. — j  — - - - ~ * x
lęj M onarchom  u m ieszczo n e a rty k u ły ,-  n a 
^•*‘enie , g rz y  w n y , zapłacenie k o sztó w  p:-o- 
k * * ‘- j ,  utratę praw ; © bywatelatwa p r z e z  la t

ł

N ; i  e  Ttc cf; y-
u O  za g a ie iiiu S eym u N iem ieck ieg o  w P  r  a i. k’-- 

* Ś łe  u a d M ie n e  m , zaw ieraią  gazety  tam ecz­

ne następujący urzędow y artykuł z  dnii ogói 
Listopada :

„VVezorayszego wieczora zw iastow ał hnL 
dział i dźwięk dzwonów uroczystość dnia dzi- 
fie y sze g c , w którym zagaion© uroczyście£eyr„, 
będący nadzieją i świętem całego Narodu Ń e- 
mieekiego- P od czas w jiz ’du F P . Posłow  Zw iąz- 

>ku Niefnie kiego-na posiedzenie o godz. u t e y  
r-izpocząć się- m ające, rozstawione b yły  ofia. 
rowane. dobrowolnie p rzez M ag:s’rat tuteyszy 
str że honorowe p rzy  pałacu n’axyckim , przy 
pomieszkaniu prrzyduiącega P; P o s ła , iakk 
mieyscu narad, i. na wstępie, tudzież w przed- 
p..koiach gustownie w yporząazoney sali obrad. 
Hrabia- B u o l  S c h  a u e n s t e i  nv P o s e ł pręży- 
duiący,- zagaił Seym stosowną m ow ą, poczen, 
P P . P o s ło w ie -P ru śk f,- S a sk i, P aw arsk i, Hań-, 
now erski, N i d e r l a n d z k i W v  yięstw a Melilen- 
bu rsk iego . tudzież reszta-F P . P o s łó w , częścią 
w  krótkich ,, częścią- też w dłuższycl. odpowie­
dziach,- uznali patryótyeznegn ducha i zasady 
narodow e, wynurzone n rre z  Prezesa w  imie­
niu N. Cesarza* A u s t r y  a c k i e g o  Potem  zło­
żono- wsźyśtKre pełnom ocnict wa i przeczytano 
zatw ierdzenia Akt u Zw iązku-N ienrecltiego ze  
strony NN. Cesarza A u s  t r y a  clt i e g o , K ró- 
lov ‘ u s k i e g o  ■ S ‘a s k i e g " » ,  | innych w y­
sokich W sp ółczłon ków  Związku P odczas po­
siedzenia zw iastow ał’ znow u grrm  dział ten 
wielki wypadek.**-

,,T)la obcitodzenia tego  w ażn eg o , dla ca­
łych  N i e-ra-i e c w eso łego  »* uroczystego dnia, 
dais d?iś P . Poseł prezyd-iiący, ‘ ITrabia L u o l -  
S  c h a u e n s - t e i n ,  wielki- obiad, na Ittóry zapro­
sił yszystkich- obecpych tu- P P . M inistrów, 
pierw szego Barm isrza wolnego* miasta ? r a n k -  
f ó i  t u ,  tudzież Deputowanych Kommiśsyi Se- 
n a ck ie y , ustanow i-ney dla uważania wszyst- 
_iich',- aa wspoluem porozumieniem- s ic  urza- 
dżonyih  stosunków między wysokim Seym em 1*! 
wrdnem miastem F r a n l t f o r t e m .  Po* obie- 
dińe będzie w ieczorem , liczne towarzystwo u 
prezyduiacego P osła 5> którego- świetność pó- 
większy S! I ie szcze ' obecnością bawiących tu 
teraz X iąząt.— . W  ciągu1 tego tygodnia będzie 
u prpzyeuiącego Posła ieszcze  więcey w ielkich 
obiadów i balów, dla w szystkich! do Seymu na­
leżących ’ dyplomatycznych-: i- innyc-h znakomi­
tych c-sób.“ ;

K ró l * W  i r  t e rob e t  s k i  r o z k a z a ł, aby w 
ciągu panowan a iego dawano w każdą roeziii- 
cę  arod: in nieboszczyka O yca iego dla ubo­
gich w S z t u  t g a  r  d z i e  óooo* złotych z kas- 
sy uw orskiey.- Za te r  rok- wypłacono ie mż 
d. o. Listopada. —  W  S z t u t g a r d z i e  w io- 
ż y ł iuż U w ó1 ża łob ę, k io ia  a4 tyg ed n ie , t®J

)C  3>



iest oa »go Listopad& v. Ł„. do Kwietnia 
r . p. trwać, i  z  różnem i odmianami noszoną Lą­
dzie

O p ró cz  tego rozkazał K ról W i r t e m -  
b e r s h i  po wstąpieniu swoiem na tron- wy­
puścić z w ięzienia 227, częścią araszt>>wawyci 
częścią iuż osądzonych w inow ayców , i  oświad­
czył-, że  wolą iogo iest,- aby stali się uczestni­
kami. tey łaski inni ie°.zcze w .ęźn ie, którzy za 
właściwych do tego  uznanymi zostaną.

D ziennik F r a n k f ó r t s k Ł  zawiera nastę­
pujący artykuł z e  S z t u t g a r d u  pod d. 4- p-*ij 
stopada: „M ała , d. 25* Października przedsię- 
w zięta podróż do K a - n s z t a d u ,  była przyczy­
ną śm ierci Króla W  i r  t e m b e r  s k i e g o. Ci.eiał 
on w idzieć 14, zębo w uadzwyczayney wielkości. 
zw ierza  Mammut zw a n e g c , które w 
tam eczney y ykopano. JSontent beuac Król- 
bardzo z tego odkrycia, kazał dal cy  kopać , a 
io t co iuż znaleziono, do naturalnego gabinetu- 
S/.tutgardzkiego zaw ieźć, co się też i stałó. Ależ- 
M onarcha zaziębił się v: tey podróży- tak dalece,, 
iż  kazał sobie po swoim  powraoi s p rzez dwie 
godziny trzeć nogi,n ie w znieciw szy w nich- p rzez 
tó raymnieyszeg© ciepła- Lekarzom  zdawał- się- 
ten  symptom niebezpiecznym  ; iakoż w  rzeczy  sa- 
yney zachorow ał K ról i um arł nakoniec z go­
dną podtiiwienia stałością ducha. Na cztery 
gpdziay Jtfzed, śmiercią sw oit iddai teraźniey- 
szem u K rólow i k lp cze do p ryw atn ej kassy sw o - 
iey , p o lecił mu Kray. i  kilku wiernych sług 
s' mich. P o  skonaniu Króla - zw ołano w szyst­
kich  M inistrów , którzy  K rólow i W i l h e l m o ­
w i  przysięgę złożyli,. O- godz. 8mey ro zp ie- 
ozętowano w obecności M inistrów testa:. ent 
K rólew ski 5 K ról teraźnieyszy iest uniwersal­
nym  d zied zicem , musi iednakże w ypłacić zna­
komite zapisy. “

W  Ki.iisteriiun. W i r  t e  m b e r  sk  ie m  za ­
szły różne odmiany. Baron- Ł i n d e n ,  który 
mianowany b y ł Posłem  na Seym. Niemiecki v 
so s tał odwołanym., a Hrabia M -ande 1 s-l o h e  
posłanym  ;est n a ' iego m ieysce. (.Staoął ón 
iuż w k r a n k f ó r c i e  nad M e n e m -  d, 6, L i­
stopada.)

K o a s jr a*

J:enerał-1 oruczm k Xięże R e p n i n ,  miano-- 
w any Gubernatorem wuien ujm  3V1 a I  o r  o s s y f- 
s k i m ;

l n i e ,  G ,ro d n io  i M -ińsk-u titwo- 
reone na prośbę Szlacht/ appollacyyoe Sądy,
granicz no.

" P rezes głów nego Sądu w  Cubernii W o -  
ł y ń s k ie y , .  P . D ą b r o w s k i ,  mianowany na

podam e Senatora S y w e r s a  Kawalerem  o*der 
S. Anny siw szey klassy.

Panna Józefa M o s t o w s k a ,  córua 
stra Spraw  w ew nętrznych Królestw a PolskieS0' 
Aniela Xieźu czka S a p i e ż a n k a  , córka 
żę c ia  F r a n c i s z k a ,  i Panna Józefa Gr u dz >^ 
s k a ,  mianowane Damami- D w oru Nayiaśnieł 
szych Cesarzowych,,

W  T r o k a c h  um arł w  Sierpniu maż tvi£|' i 
kich enót i w ielkich zasłu g  w  O yczyzn ie , 
c h a ł  Z a l e s k i ,  W oyshi W .X iestw a  Litewsk’6' 
go. P odczas pogrzebu iego mieli P . KleC^'  
k o w s k i ,  Podkom orzy ' T r o c k i ,  i. P., P ę cJ 
k o w s k i  M ajor w óysk Polskich  m ow y, bę 'V ' 
wiernym  świadectwem cnót obywatelskich i ^  
mowych zm arłego; Kładziem y tn z mówy 
K I e c z k o w s k i e g o następujący wyrjtek : ,

„Św iadek czterdziestoletniego związku, nfe 
odstępny w publicznych szczęściach i. przeJ»*a 
m ch to w a rzy sz , br-ałttm p rzykład y i w zdT  
iak wypełniać usługi Narodowi i  prawom. 
trza łe m , iak moc i siła gadzi wiaiacych iet 
przym iotów  i m iłość O yczyzny połączone ' 
n iew zipszonem m ęztw em  kru szyły  żelazna prlC 
m oc U rzędników  K ra iu , którzy, z a p o m n ia ł  
rów n o ści, otoczeni podłem i pu ęh lebstw y, W 
li ogromnym dla Narodu ciężarem  i u -skie^ 
i dla których praw idła i  prawa żadnym nie W 
iy  ham ulcem ,—  Ż y c i e ,  spokoyność , bezp’{ 
czeustwo , maiątek , w szystko to wystawioo^ 
było  do walki i u tra ty , dopóki cnota-iego e’ 
odniosła, nad' przestępnym i tryumfu. T c  fi'°! 
współżyjącego wyznanie wspierają akta publik 
e c  , i pamięć byłey naszey 0 ycz»zny GbyW'81
!’ • 1 r

1,1 rze z  moment usługi p o selstw a,, w  k1' 
’ym Naród dźwigając się z p ierw sze j nieci f  

n o śc i, z  rozszerzonego we wszystkich.części^ 
Admim stracyi rierząd u , z zadaw nionej słabej 
podnosił sposoby wrócenia N aiodo f i  porząd 
i świetności: tam w ielk; ten Obywatel nie oszf* 
dzał- p r je y  , czułości i .uaymoćnieyszey wy'111 
w i swpłey śro-.ikćw, żeby ośw iecił obłąkany1 
odw rócił odrodoych. —  Tem u to wybrane1, 
z  grona nasL.ogO Pow iatu na Seym Posło^ 
Winniśmy nicbgrauiczone uczucia wdzięczne’ 
za  gorliw ość o szczęście Narodu —  Prał*f 
zasady kardynalne mądry Rząd republikę1’ 
ograuiczaiące, związek, Tronu z Narodem d1 
cmaiące,. opisy dogodne Kommissyi woysko'*' 
a nayszezególniey ow a usłużna i Naród c , 
w  poraądney Administraeyi utrzymująca 
missya porzą lkaw a . .  - w szystko to b y L  owo^ 
pracy tego, w isiSiego zaw sze Męża, a na tyckf 
m yślnuśeNarodu i honor Pow iatu o| artemi bŷ .


